
Sprawozdanie merytoryczne z zimowego kursu 
taternickiego dla członków GM PZA. 

 

Termin: 19.02.2026-25.02.2026 

Miejsce: Tatry, Hala Gąsienicowa  

Uczestnicy: Konrad Szkutnik, Jarosław Suwiński  

Pierwszego dnia podeszliśmy do Betlejemki, po rozpakowaniu poszliśmy w 
teren i zapoznaliśmy się z specyfika zimowego wspinania, szczególnie z 
asekuracja z różnego rodzaju haków. Po występie teoretycznym zrobiliśmy 
drogę Kochańczyka na Kotle Kościelcowym, wieczorem po powrocie do 
Betlejemki odbyły się wykłady z planowania wyjść zimą. 

 

 



  

 

 

 

 

 

Drugiego dnia poszliśmy się wspinać na Granatach dokładnie na skrajny granat 
Środkowym Żebrem wariantem przez zacięcie Kusiona M5. W trakcie 
wspinania uczyliśmy się optymalizacji operacji linowych i sprzętowych by 
maksymalnie skracać czas.  



 

 

 

 

 

 

Trzeciego dnia wybraliśmy się na Czube nad Karbem, gdzie zrobiliśmy drogę 
potoczka wariantem za M6. W trakcie wspinania nauczyliśmy się elementów 
chociażby takich jak budowanie stanowisk z czekanów. 



 

 Czwartego dnia wybór padł na nową drogę Międzyżebrze na grantach. Niestety 
ciężkie warunki i lot na cruxowym wyciągu sprawiły że musieliśmy się 
wycofać. Mimo wszystko to też było pouczającym doświadczeniem.  

 

 

 

 

 

 

 

 

 

Dzień piąty był dniem restowym, odbyliśmy wykłady na temat wspinaczki 
lodowej, lawin, sytuacji awaryjnych podczas wspinania zimowego oraz 
biwaków zimowych. Dodatkowo zrobiliśmy ćwiczenia przypominające z 
hamowania czekanem przed kolejnym dniem.  



 

 

 

 

Dzień szósty był przeznaczony na szkolenie z autoratownictwa i wyciągania 
partnera ze szczelin. Sytuacje przećwiczyliśmy na 3 różne scenariusze każdy był 
osobą, która wpadła do szczeliny, osobą po środku zespołu oraz osobą na końcu 
liny. Dodatkowo tego dnia mieliśmy praktyczne ćwiczenia ze wspinaczki 



lodowej skupiając się na bezpiecznej asekuracji, budowie stanowisk ze śrub oraz 
abałakowa.  

 

 

 

 

 

 

 



 Dzień ostatni był dniem wspinania, z powodu dużego opadu śniegu i trudnych 
warunków lawinowych poszliśmy na drogę Klisia M5- na Kotle Kościelcowym. 
Pokazało nam to jak bardzo warunki wpływają na czas wspinania oraz jakość 
asekuracji. Po wspinaniu odbył się, krótki wykład podsumowujący, instruktor 
poinformował nas nad czym warto pracować w przyszłości.  

 

 


